
Pomoc w odbudowie życia po pożarze
O 3:05 rano wyskoczyli z łóżka w bieliźnie. On zdążył zabrać
telefon, dzięki temu mógł zadzwonić po straż pożarną. Gaszenie
pożaru zajęło cztery godziny. To czego nie zabrał ogień,
zniszczyła woda.  Zwierząt nie udało się uratować. Zginęły dwa
psy i dwa koty, trzeci zaginął. Zostali jak stali…

Cel zrzutki
20 000 zł

Zeskanuj kod qr aparatem telefonu lub
wejdź pod adres
https://zrzutka.pl/dk9uhs

https://zrzutka.pl/dk9uhs

